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Cena egzemplarza 


Entuzjastyczne powitanie bohaterskich lotników przez mieszkańców Warszawy. 


W oczekiwaniu... 


Warszawa, 228. (Tel. wt.) Już od 


| godzimy 8.30 rano na dworzec głó- 


| gdzie miał zairzymać się pociąg pa- ; 


yny zaczęła ściągać publiczność i u- 
stawiać się na peronie przy IV torze, 


fi u ro P . r . . r 
ryski. Wśród publiczności wiele pań 


| 


| trzyma bukiety kwiatów biało - pon- 


H 
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sowych. 

Na kilkanaście minm przed godzi- 
ną 9-ią na dworzec przybywają 
przedsitawiciete wladz,  poprzedzeni 
iiumem oficerów z departamceniu 
loinictwa, z I p. lotniczego oraz z in- 
nych formacyj. Zjawia się szef dep. 
IV lotnictwa M. 5. W. pułk. Rayski. 
jego zastępca ppłk. 5. G. Ujejski. 
szef wydz. lotnictwa cywilnego ppłk. 
Filipowicz. inspektor | techniczny 
ppłk. Fłuchowsla i t. d. 


Powitanie. 


Potem przybywają przedstawiciele 
wojskowej misji francuskiej. 


kotogratowie przygotowują apara- ; 


ty, niecierpliwie spoglądajac w stro- 
ne skąd ma ukzać sie pociąg. 

Punktualnic o godzinie 9 z- mgły 
wyłania się lokomotywa pociągu i 
express paryski wolno wtacza się na 
slację. 

Wszystkie oczy włepione są w wa- 
sony, wszyscy wypatrują dzielnych 
lotników. 

Wreszcie nadjeżdża wagon Il kła- 
sy, w oknach widać czapki wojsko- 
wych i 2-ch cywilów. To majorowie 
fdzikowsk* i Kubala. Towarzyszy im 
per. Borowy z lotnictwa. 

Wśród zebranych przebiega jakby 
skea elektryczna i nagle zrywa się 
gromki okrzyk: 

— Niech żyją! Niech żyją! Niech 
żyją bohaterowie przestworzy! 

Lotnicy kłaniają się z wagonu. a 
po chwili wychodzą na peron. Obste- 
pują ich przedstawiciele władz, za- 
mieniają uściski, panie wreczają im 
kwiaty. 

Jak się masz, Lułuś! 

— Serwus, Kazik! Chodźcie do nas! 
— wołają oficerowie, kołedzy dziel- 
nych lotników. 


Wruszająca scena. 


W pewnej chwili nasiępuje wzru- 
szująca scena. Oto przez Ilum prze- 
ciska się skromnie ubrana staruszka. 
IDrżącą ręką wyjmuje z woreczka 2 
1 FMe/ TAC) URE RTROWP YZ JKCK ROK 


Wstrzymanie importu 

MĄKI ŻżYTNIEJ I PSZENICY. 

Warszawa, 22.8. (Fel. wł.) Obowią- 
zujący od-kiHku miesięcy zakaz przy 
wozu mąki żyimiej i pszenicy z zagra- 
nicy wygasa z dniem 51 b. m. 

Wobec tego jednak, że tegoroczne 
zbiory zbóż chlebowych w Polsce po- 
krywają w zupełności potrzeby kon- 
sumcyjne kraju Rząd, jak się dowia- 
dujemy. postanowił zakaz ten prze- 
dłużyć do końca roku. - 

Zahamowanie zbędnego importu 
mąki i pszenicy odbije się bez warun 
kowo dodatnio na bilansie handlo- 
wym i płatniczym państwa. 


Amazonka iranenska 
JEDZIE DO KRAKOWA. 
Warszawa, 22-8. (AW.) Dziś opuściła 
Warszawę p. Dorange. amazonka fran- 
tuska, która udaje się do Krakowa, 

gdzie zamierza przybyć za 7 dni. 


i 


złole i z miedającem się wyrazić wzru i; weźmie, na nowy samoloi. Niech O- į 
szemiem wtyka je gwałiownie w zdro į patrzność czuwa nad wami. f 

Tłok się robi niepomierny. Wszy- } 
scy chcą uścisnąć dłonie przybyłych. 


wą rękę majora Kubali. 


į- Na nowy samolot, niech pan 


| 


ś. Tip. 
FRANCISZEK JEZIERSKI 


emeryt, były komisarz lasów księstwa Łowickiego, b. inspektor 
leśny okręgu warszawskiego, b. obywatel miasta Skierniewic, 


po długich i ciężkich cierpieniach, opatrzony św. Sakramentami, 
zmarł dnia 21 sierpnia 1928 roku, przeżywszy lat 78 


Eksportacja zwiok z kolonii Juijusz do Warszawy odbę: 
HM | dzie się dnia 23 sierpnia o godzinie 10 tej rano. 
| Ky Warszawie, nastąpi osobne zawiadomienie. 


O smutnych tych obrzędach, zawiadamia str oskana 


O dniu pogrzebu 


RODZINA. 


W Kownie cieszą się 


że nie będzie rokowań z Polską. 


Wilno, 22-8, (Lel. wl.) Dzisiejsze dzien 
niki kowieńskie z wielką pychą stwier- 
dzają, że Litwa odrzuciła propozycję 
Polski i nie będzie rokowada z Polaka- 
mi. 

„Lietuvos Aidas“ podnosi, że Polska 


powinna poznać zdecydowaną cener- 


i gję (!?) Litwy, która zgodzi się z Polską 


dopiero wówczas. gdy otrzyma z powro- 
tem Wilno. 

Podobnie brzmią niedorzeczue kemon- 
tarze innych dzienników kowieńskich. 


Plon niesiemy pion... 


Trzydniowe uroczystości dożynkowe w Spale. 


Warszawa. 22-8. (PAT.) Wzorem roku 
ubiegłego program tegorocznej uroczy- 
stości dożynków u p. Prezydenta Rzpli- 
tej w Spale w dniach 25, 26 i 27 bm. o- 
bejmuje igrzyska sportowe, program 
których przedstawia się bardzo bogato. 
m. in. obejmuje bieg sztafetowy o na- 
srodę przechodnią p. Prezydenta Rzpli- 


rams RÓJ 


tej, którą w roku ubieglym zdobył ze- 
spół województwa Białostockiego Zwia- 
zku młodzieży wiejskiej. 

Ze względu na to, że prace sportowe 
młodzieży wiejskiej poszły w roku bie- 
żącym wielki krok naprzód, zawody 
zapowiadają się niezmiernie interesu- 
jąco. 


Zamach „zatrutą szpilką”. 


Czyli nowy powód do aresztowań w Meksyku. 


Nowy Jork, 22-8. (AW.) Domoszą z 
Meksyku, iż policja meksykańska are- 
sztowała 12 osób, w tem ? kobiet i 5 
mężczyzn, podejrzanych o zorgamizowa- 
nie swego Czasu nieudanego zaniachu na 


prezydenta Calłesa. 

Jedna z aresztowanych miała w cza- 
sie balu, który odbywał się w mieście 
Celaga, w czasie tańca zadrasnąć prezy- 
denta Callesa zatrutą szpilką. 


Za 300 złotych 


chciała wynająć mordercę na męża. 


Lwów, 22-8. (Tel. wł.) W miejscowo- 
Ści Żaszkowice, w pow. Gródeckim, are- 
sztowano wlościankę Bregemtową, która 
chcąc za namową swego kochanka 
sprzątnąć męża, prosila handlarza koni 
Lejbę Schneida, by dostarczył jej tru- 
cizny i dała mu na ten cel 200 zł. 

Schneid dał Bregentowej mieszankę 
kawy z popiołem. Nie osiągnąwszy sku- 
tku, zwróciła się Br. do Scheida z żąda- 
niem zwrotu pieniędzy lub destarczenia 


skuteczniejszego środka. Wówczas 
Schneid oświadczył jej, że najskutecz- 
niejszą będzie kuła rewolwerowa i po- 
djął się za 300 zł. wyszukać mordercę. 

Z etrzymamą zaliczką udał się en do 
policji, która wysłała na miejsce prze- 
branego wywiadowcę, jako rzekomego 
najętego mordercę. 

Wywiadowcy temu wręczyła Bregen- 
towa resztę pieniędzy, poczem została 
przez niego areszfowana. ; 


Obaj majorowie kolejno przecho- 
dza w objęcia swych kolegów - lot- 
ników. Wszyscy mają łzy w oczch. 


Atak fotografów. 


Po powitawiach następuje atak fo- 

tograłów. Majorowie Idzikowski i 
Kubala zatrzymują się w półkolu 
pubłiezności. a kilkanaście aprałów 
psiryka kilkakrotnie, /uwiecznia jąc 
na kliszach moment powrotu lotni- 
ków. i 


Major, Idzikowski wygląda wspa- 
niale, w oczach ‘tylko znać Jeszcze 


nerwowe wyczerpanie. 

Major Kubala” z ręką zwisające 
bezw.adnie na temblaku, jest irochę 
mizernicjszy, lecz uśmiecha się, oto- 
czony rodziną brata, równieź majora 
KABE 

Cały „orszak odprowadza lotników 
przed dworzec. 

Lotników zabiera płk. Ravski de 
samochodu i odwozi do mieszkania. 


Sniadanie w kasynie. 


O godzinie l2-ej w kasynie I p. 
lotniczego odbylo sie śniadanie na 
cześć lotmuków. 

Na śniadanie przybyli przedstawi. 
ciele władz i zaproszeni goście. 

Na cześć mjt. Idzikowskiego i Ku- 
bali wzniesiono wiele toastów. 

Dzielni lotnicy odbędą konferencję 
z płk. Rayskim i wiceministrem gen. 
Komarzewskim oraz prawdopodobnie 
przyjeci zostaną przez min. Mora- 
czewskięgo. 
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Dygnitarz japoński 
W WARSZAWIE. 

Warszawa, 22-5. (AW.) Dziś przybył 
do Warszawy w przejeździe z Tokio da 
Paryża. hr, Ushida, byly mimister spraw 
zagramicznych, czlonek rady cesarskiej, 
jako specjalny delegat Japonji do pod- 
pisania paktu Kelloga. 


Z Mińska do Polski 
SĄCZY SIE ZARAZA. 

Wilno, 22.8. (AW) W dnia 20 b. m 
w miejscowości Buzewicze na pogra- 
niczu polsko - sowieckim, miejscowe 
władze bezpieczeństwa wykryły no- 
wą szeroko rozgałęzoną organizację 
komunistyczna. 

Przeprowadzona rewizja w lokalo 
tej organizacji ujawniła większą 
ilość dokumentów oraz broszur i ulo- 
iek komunistycznych pochodzących 
z Mińska. 

Aresztowano 14 członków orgami- 
zacji, których osadzono w więzieniu. 


Pogoda zmienną jest... 
POWIADA PIM. 
Warszawa, 22.8. (Tel. wł.) Dziś ra- 
no w całym kraju była pogoda po 
chmurna i dźdżysta. W wielu miej. 
scowościach padał deszcz. Poza . tem 
dość ciepło. Warszawa, Lwów, Pińsk, 
Kraków, Lublin 16, Wilno, Lida (5, 
Poznań, Białystok, Brześć nad Bu- 
giem 14, Zakopane 12. Hala Gąsieni- 
cowa i Morskie Oko 8 st. 
Przewidywany przebieg pogody na 
czwartek: Na wschodzie przeważnie 
pochmurno i deszcz, na zachodzie pa 
przejściu przelotnych deszezów sło- 
pniowe polepszenie się slanu pogody, 
Nieco chłodniej. Słabe lub umiarkn- 
wane wiatry zachodnie i południowe 
zachodnie. k 


2. 


PRZEGLĄD PRASY 
ti 
Lay . z . . 
Zjednoczenie 

ORGANIZACYJ ROLNICZYCH. 

Przed kilku dniami opublikowamo 
odezwe, podpisaną przez prezesa 
Związku polskich organizacyj roln. 
p. K. Fundakowskiego i prozesa Pol. 
Zwiazku organizucyj i Kółek rolni- 
czych, nawołującą organizacje obu 
iych zrzeszeń do połączenia sie. 

Obie powyższe organizacje działa- 
ja dotad na terenie b. Konkresówki 
oddzielnie, co powoduje w pracy na 
wsi b. ujemne następstwa. W b. zabo- 
rze anstr jackim działa od kilku mie- 
sięcy jedno Malopolskie Tow. rolmi- 
cze, obejmujące wszystkich roboini- 
ków, w b. dzielnicy pruskiej zawsze 
działała tylko jedna  orgamizacja. 
Tylko w b. Komgresówce dotad pa- 
nuje rozbicie. 

Apel wzywający do jedności powi- 
tala „Gazeta Warszawska” z wiel- 
kiem nznamiem w arivkule p. Jerze- 
go Gościckiego, który m. in. pisze o 
dokonanym w r. 1920 rozłamie: 


Roziam ten, którego wynikiem bylo po- 
wstanie odrębnego Centr. Związku Kółek 
rolniczych dokonał się. jak wiudomo na 
tle starcia dwóch wręcz sprzecznych pro- 
gramów ideowych. Pierwszy z nich, re- 
prezentowany przez Ceniralne Towarzy- 
stwo rolnicze, opierał się na zasadzie. że 
we wspólnej pracy. mającej ua celu roz- 
wój rolnictwa. powinni się lączyć w ra- 
mach organizacyj rolniczych wszyscy rol- 
nicy bez względu na wielkość posjadanych 
warsztatów i że praca organizacyj rolni- 
rzych winna mieć na celu rozwój i inten- 
syfikację wszystkich warsztatów rolnych. 
Program centralnego Związku Kólek rol- 
riczych opierał się na zasadzie wyłączno- 
ści klasowej, obejmując pracą organiza- 
cyjną: rolniczą jedynie drobnvsh  rolni- 
ków. 

Zawarte w deklaracji, podpisanej przez 
obu prezesów tezy ideowo-programowe są 
całkowicie zgodne z zasadami pierwszego 
z tych programów į dlatego też niewatpli- 
wie Centr. Tow. rołnicze zastosuje się do 
wezwania w deklaracji zawartego i wyra- 
zi gotowość do podjęcia konkretnych na- 
rad nad unifikacją z przedstawicielami jn- 
nych organizacyj. Niewiadomo natomiast. 
jakie stanowisko zajmie Centr. Związek 
Kółek rolniczych t inne oragnizacje. webo 
dzące w skład Poł. Związku organizacyj 
i Kółek rolniczych. Należałoby życzyć, 
aby i w tych organizacjach znalazła się 
większość, która dojrzeła już do zrozumie 
nia prawdy, że owocioŚć pracy organiza- 
cyj społeczno - rolniczych jest uzależniona 
od bezwzględnego przyjęcia zasady soli- 
tlarności zawodowej wszystkich rolników 
i wyeliminowania z dzialalności tych or- 
ganizacyj wszelkich momentów socjalno- 
politycznych. 


Alarmy niemieckie, 


Niemcy rozpoczęły od pewnego cza 
su szerzenie alarmów o grożącem nic- 
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bezpieczeńsiwie wojny, przedstawia- ` 


jac siebie samych. jako zdekłarowa- 
nych pacyfistów. Zarówno jednak ów 
rzekomy „pacyfizm  (nazewnątrz), 
jak i straszenie wojną, posłużyć im 
ma dla utatwienia akcji zbrojemio- 
wej. Dotychczas zbroili się tajemnic, 
obecnie (rządy socjalistów) rozpoczę- 
łi jawne zbrojenie, uchwałając bu- 
dowę olbrzyma pancernika „A“ za 
cenę 80 miłjonów złotych. Ten ostat- 


KURJER ZACHODNI Czwartek. 25 si 


Warszawa. 22-8. (PAT.) Po powrocie 
z Amsterdamu kierownik polskiej eks- 
pedycji olimpijskiej i prezes polskiego 
komitetu olimpijskiego, inż. Znajdowski 
udziełił przedstawicielowi PAT. rozmo- 
wy na temat udziału Polski w igrzy- 
skach olimpijskich. 

Na wstępie inż. Znajdowski oświad- 
czył, że w porównamiu z igrzyskami pa- 
ryskiemi w roku 1924 ekspedycja pol- 
ska do Amsterdamu była dohrze przy- 
gotowana, a pomoc finansowa ze stro- 
ny państwowego Urzędu wychowania 
fizycznego nie poszla na marne. Sprawa 
mieszkamiowa była rozwiązana dosko- 


ia 1928 rokn. 


nale, a locum. jakiem posiadali nasi 
olimpijczycy było wprost idealne. Chy- 
ba jexlynie Amerykanie byli tak zakwa- 
terowani jak Polacy. Przyjęcie, jakie- 
go polska olimpjada doznala ze strony 
komitetu polsko-holenderskiego w Am- 
stordamie, na czele którego stał konsul 
honorowy Polski, p. Buchman, było 
wprost bajeczne. 

Co się tyczy wyników, uzyskanych 
pnzez polskich zawodników, to — jak 
zaznaczył imż. Znajdowski — są one jak 
na stosunki polskie wręcz doskonałe, a 
uzyskane przez nas 12 punktów świad- 
czą wymownie, że sport polski poszedi 


Wszytkie zabytki historyczne 


w Polsce będą 


Warszawa, 22.8. (Tel. wł.) Uikazało 
się ostatnio rozporządzenie ministra 
cświaty o prowadzeniu rejestru za- 
bytków. J 

Rejestr taki prowadzi każdy urząd 
wojewódzki. 

Rejestr obejmuje wszystkie zabyt- 
ki, znajdujące się na obszarze danego 
województwa, z wyjątkiem staroży- 
iności. dzieł sztuki, dokumentów ar- 
chiwalnych i rękopisów, posiadają- 
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zarejestrowane. 


cych wartości historyczną lub arty- 
styczną, znajdujących się w katolic- 
kich kościołach i lokalach kościel- 
nych. 

Rejestr zabytków będzie dostępny 
do przegłądania dla każdego obywa- 
tela w pewnych oznaczonych dniach 
i godzinach, o czem ogłoszenie będzie 
przybite przy wejściu do urzędu wo- 
jewódzkiego 


Luropeizacja Turcji. 


Wprowadzenie do szkół alfabetu łacińskiego. 


Konstantynopol, 22-8. (AW.) Rada mi- 
nistrów na wmiosek ministra oświaty po- 
wzieła doniosłą uchwałę wprowadzenia 
wraz z rozpoczęciem bieżącego roku 
szkolnego w pierwszych klasach wszyst- 
kieh gimnazjów i szkół tureckich alfa- 
betu łacińskiego. 

We wszystkich wilajetach zorganizo- 
wame zostaną kursa. w których nauczy- 
cielstwo tureckie zapoznane będzie z 
metodami wprowadzania nowego alfabe- 
tu. Drukarnie państwowe dostały już 


zamówienie na wykonanie nowych ksią- 
żck i podręczników szkolnych drukowa- 
nych alfabetem łacińskim. 

Prasa powitała entuzjastycznie zarzą- 
dzenie ministra oświaty. Niektóre dzien- 
niki drukują części numerów czcionka- 
mi łacińskiemi. W najbliższej przyszło- 
ści mają być także zorganizowane kur- 
sy dla ludności, któreby starszym poko- 
leniom ułatwiły przyswojenie alfabetu 
łacińskiego. 


Wycinał dziurki w sukniach 


i to sprawiało mu przyjemność. 


Bytom, 22-8. — Na uroczystościach 
publicznych, koncertach i w czasie przed 
stawień teatralnych pojawiał się tu w 
ostatnich czasach jakiś osobnik. który 
wycinał nożykiem dziury w sukniach 
pań. 

Policji bytomskiej udało się go schwy 


y tad: 


ni fakt jest mocno żenującym i kło- ` 


potliwym dla polityków niemieckich. 
w szczególności socjalistycznych, któ 
rzy w programie swym mają obecnie 
sprawę uzyskamia ewakuacji Nad- 
renji i t. p. 


Z- tych powodów — pisze „Słowo Pol- 
skie” — wyłoniła się konieczność umoty- 
wowania zbrojeń morskich pozorem jakie 
goś szezególnie groźnego  niebezpieczeń- 
stwa. wiszącego rzekomo nad Niemcami. 
O kłamstwo nie jest trudno. Uderza się 
więc w Niemczech w wielki dzwon alar- 
mu, że „imperjałąstyczna. militarna i fa- 
szystowska Polska Pilsudskiego' gotuje 
się do zagarnięcia Litwy, aby, zrobiwszy 
w den sposób z Prus Wschodnich nico- 
bronna wyspę wśród polskiego morza. u- 
czynić ją latwvia kaskiem dla swego nie- 
nasyconego zabotczcgu apetytu. Oczywj- 
ście biedne Niemcy muszą się bronić i dla- 
tego nie ma dla nich innej radv. jak bu- 
dować pancerniki, aby zagrożonym Pru- 
som * Wschodnim nieść pomoc od strony 
morza. 

W szerzeniu tych klumliwvch sugestyj 
w świecie wielce pomocnym okazał się 
dia Niemiec fakt, że maja obecnie gabinet 
w większoścj socjalistyczny. Bo od czegoż 
jest międzynarodowa solidarność prole- 
tarjatu? Skoro socjałistyczny rząd niemiec 
ki zapewnia, że Polska gotuje się do ata- 


ku na Litwę i Prusy Wschodnie. to towa- ; 


rzysze wszystkich krajów musza mu wit- 
rzyć. Gotów w to uwierzyć nawet nasz 
„łtobotniś”. który wszakże  utravmywił 


niedawno, że zerzucenie w prasie polskiej 
obecnemu rządowi niemieckiemu wro- 
gich wobec Polski tendenćyj jest fikcja 
patologicznie podnieconej wyobraźni. 


| 


Dziwacznym „Kubą wycinaczem”* o- 
kazał się Piotr Alecha. liczący sobie 22 
lata. i 

Lekarz sądowy stwierdził u niego zbo 
czenie seksualne i zmniejszoną poczy- 
tałność. 

Piotr Klecha twierdził, że działał pod 
psychicznym przymusem. 


| 


— Poprostu — powiada on — ile razy 
ujrzę wzorowo ubraną kobietę, to chcę 


. mi się zniszczyć jej suknię. 


— A czemu nosi pam przy sobie stale 
nożyk i nożyczki? — pyta sedzia. 

— Bo zgóry wiem. że przyjdzie mi 
chętika na wycięcie dziury w sukni. 

— Więc pan idzie na zebranie publicz- 
ne z zamiarami zbrodniczemi. 

— Nie! — z oburzeniem wola oskar- 
żony Ńlccha — ja tyłko tak! 

Sąd skazał zboczeńca na 5 miesiące 
więzienia, chociaż zamiast więziemia ra- 
czej należałoby oddać Klecha do sana- 
tor jum. 


B. poseł Łańcucki 
NA WOLNOŚCI. 


Warszawa, 22.8. (Tel. wł.) Z więzie- 
nia w Przemyślu zwolniono byłego 
posła Łańcuckiego. który odsiady- 
wał karę czteroletniego więziemia. 


Przemycanie tytoniu 


W WALIZKACH „TURYSTÓW“. 


Katowice, 22.8. (Tel. wi.) Urzędy 
celne na Górnym Śląsku coraz sil- 
niej walezą z przemytnietwem tyto- 
niu z Niemiec. 

Wezoraj udało się inspektorom cel- 
nym schwvłać bande przemytników 
tytonia w pociągu osobowym idącym 
z Chorzowa do Katowic. 

Przemytnicy ubrani byli elegneko 
i udawali turystów. 

Znaleziono w ich walizach 250 kilo- 
gramów tytoniu. 

Przemytnicy odmawiają zeznań w 
jaki soosób przemycali tak znaczną 
ilość tyteniu z Niemiec do Polski. 

Władze celne i sądowe prowadzą 
w tej sprawie dalsze dochodzenia. 
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Zwycięstwo Venizelosa 
WZRASTA. 


Ateny, 22.8. (AW) Wedlug ostatecz 
nych urzędowych obliczeń wyniku 
niedzielnych wyborów parlamentar- 
nych zwycięstwo Vemizelosa i rządu 
jest większe, niż to pierwotnie przy- 
puszczano. 

Ogółem blok rządowy zdobył 228 
mamdatów, gdy opozycja przeprowa- 
dziła 22. : 

Między innemi rojałiści zdobyli 15 
mandatów, zwolennicy Cafandarisa 5 
mamdaty, Pangałosa 1 mandat, nieza- 
lem — 12 mandatów. 


Komuniści polscy 
NA SESJI MOPRU. 

Moskwa, 22.8. (AW) W Mińsku od- 
była się sesja Mopru, na którą przy 
byli delegaci komunistycznej mię- 
dzynarodówki z b. posłami na sejm 
polski Dąbalem i Królikowskim na 
czele. 

Na konferencji poruszamo m. in. 
sprawę propagandy kosrunistycznej 
w Polsce. przedewszysikiem zaś w 
województwach północno - wschod- 
nich. 


Prezes polskiego komitetu olimpijskiego 


o sukcesie polskim w igrzyskach amsterdamskich. 
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o duży krok naprzód. Nazwiska naszych 
zawodników alimpijskich, jak: Kono 
packa, Wierzyński. kawalerzyści i myśl 
Skoczylasa złtośemi zgłoskami zapisane 
zostaną w dziejach polskiego  spoftu 
Zdobyliśay sobie na arenie zagranicz 
nej szacunek i uznanie. każdy obecnie 
wie, że i Polska ma coś w sporcie do pos 
wiedzenia. Nie pomogą nic stosy bibuły 
propagandowej, najlepszą propagandą 
to zwycięstwo. Na zakończenie inż. Znaj- 
dowski oświadczył, że badania lekar: 
skie zawodników polskich wykazały, A 
treningi przed olimpjada prowadzono 
dobrze, były one jednak za krótkie. | 

Jest to doskonała nawka dia nas na 
przyszlość. To też dążeniem naczelnem | 
magistratury sportowej polskiego Źwiąz 
ku Związków sportowych w Polsce i ke- 
mitetu olimpijskiego winno być rozpo: 
czecie od zaraz planowej i systematy cz: 
nej pracy .oraz roziożenie jej odpowie: 
dnio na okres 4-letni. Wysiłki pracy 
sportowej niewiele jednak pemogą, o ile 
całe społeczeństwo nie przyjdzie im z 
pomocą. Każdy winien rzucić trochę gro 
szy, aby zasilić skromny fundusz okim- 
pijski. Przy takiem postawieniu sprawy 
— zakończył prezes Anajdowski — mo- 
żemy być spokojni o wyniki naszych 
zawodników na przyszłych igrzyskach 
olimpijekich w roku 1952 w Los Ange- 
los. 
| 

Polski samolot 
KOMUNIKACYJNY. 

Warszawa, 22.8. (Tel. wł.) Wezoraj 
w południe wyłądował na łotnisku 
moikoiowskiem samolot „Fokker 
VII piłotowany z Amsterdamu przez 
kpt. Gedgoffa i por. - obser. Piętkow" 
skiego. 

Samolot ten został zakupiony przeż 
Ministerstwo komunikacji jako wzór | 
aparatu dla komunikacji pasażer- 3 
skiej i ] 

Trzymotorowe „Fokkery“ będą wy 
rabiane za licencją w fabrykach pol- 
skich. Komsirukcja ich jest stalowo- 
drewniana; w kabinie zmieści się € 
osób. 


Pastwą płomieni 


PADŁO KILKA OSóB. 
Berlin, 22.8. (AW) Pod Mossbachen 


w Oberwaldzie w napełnionej zbo 
żem nowego urodzaju stodole nieja: 
kiego Galla z niewyświetlomej do 
tąd przyczyny wybuchł pożar, który 
rozszerzył się z ogromną szybkością 
na sasiednie zabudowania gospodar- 
skie. t6-letnia córka Galla zemdlała 
od uduszenia dymem, poczem przydv 
szona została walącemi się belilkmi. 
Żona Galila uratowała się od nie 
chybnej śmierci wyskakując z okna 
łonącego domu. Zginęło pozatem 
kilka osób. Trzyletnie dziecko zdoła: 
na wynieść z płonącej budowli ciężkc 
poparzone. Straty wynikłe skutkiem 
pożaru są bardzo znaczne. 
BEICH DZ Ii UĄSTR A MOMCARACKI Wy OCR CAE 1, T B0 


Z giełdy warszawskiej. 

CEDUŁA Z DNIA 22-8. 
AKCJE: Bank Polski 183.50—1t85.25— 
185.50, Spiess 1657.00, Częstacice 55.00, 
Cukier 65.00. Firley 69.00—69.50. Nobel 
52.30, Lalpop 42.00, Modrzejów 42.00 — 
42.50—42.00, Ostrowieckie B 122.00 — 
126.00. Ostrowieckie Il emisja 115.00— 
120.00. Rudaki 48.00. Starachowice 55.00, 

Węgiel 97.50, Klucze 7.15. a 


WALUTY I DEWIZY: Nowy Jork 8.90 
Londym 45.27 i pół, Paryż 54.85 i pól, 
Wiedeń 125.64, Praga 26.42, Włochy 
46.67, Bedgja 124.02. Szwajcarja 171.75, 
Dolarówka 5 proc. 90.75—91.75, Ziem- 
skie Kredytowe 4 i pól proc. 54.00—535.50 
Poż. konwersyjna 5 proc. 67.00. 

POZNAŃSKA GIEŁDA ZBOŻOWA 

z dnia 22-8. 

Żyto nowe 34.00—353.50, Pszenica 42.00 
—-44,00. Owies nowy 32.00—55.50, Jęcz- 
mień przemiałowy 532.50—5450,  Jęcz- 
mień browarowy 5%.50—38.70, Ospa żyli- 
nia 27.50= 28.0, Ospa pszenna 27.00— 
28.00, Mąka żytnia 65 proc. 32.50, Maku 
żytnia TO proc. 30.50, Mąka pezenua b5 
proc. 64.50—68.0, Rzepak 69.00—74.%, 
Słoma prasowama 4.25—4.75, Siano luż- 
me 11.00—43.60. 
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KURJER ZACHODNI Czwartek, 2% sierpnia 1928 roku. 


Rozstrój na koncercie mniejszości w Genewie) m 


| Pod batata niemiecką nie chcą grać uciskans przez Niemców mniejszości. 


| W dniach od 29 sierpnia do 1 września 
[na się odbyé w Genewie 4-ty z rzędu 
|Kongres mniejszości narodowych. We- 
 |llug zapowiedzianego już programu, na 
Kongresie tym ma być rozważany pro- 
dem „moralnej współpracy mniejszoś- 
JE z narodami, do których należą z racji 
[wego pochodzenia, oraz z państwami, z 
| tóremi są związane politycznie”. Na 
E |Xongresie tym ma być również wysunię- 
" ffe żądanie, by przy Lidze Narodów u- 
|'worzono specjalną stałą komisję dla 
[Praw mniejszości narodowych. 
| Czego należy się spodziewać od kon- 
Bresu mniejszości w Genewie? Tu trze- 
[a się orjentować, czembyły dotychcza- 
[we kongresy. 
| Otóż jednem ze zjawisk powojennej 
[Polityki międzynarodowej są ustawicz- 
[pe próby zorganizowania wspólnego 
[Przedstawicielstwa mniejszości narodo- 
[Wych różnych krajów. W tym celu na 
14. CEPT x 
zech już z rzędu kongresach w Gene- 
Wia spotkali się przedstawiciele mniej- 
| zości polskiej z Niemiee, Litwy i Łotwy 
i | przedstawiciełami mniejszości niemiec- 
[Slej z Polski, Włoch i Czechosłowacji, 
jlelegaci mniejszości węgierskiej z Cze- 
| thosłowacji, Rumunji i Jugosławji z de- 
|egatami Duńczyków z niemieckiego 
| Nzlezwigu „a nie brakło na kongresach 
|tch Rosjan z Polski, żydów i Ukraiń- 
"Rów. 
| Zadaniem tych zjazdów miało być u- 
BE orzonie wspólnego frontu wszystkich 
|mniejszości narodowych dla wspólnej 
 |Dropagandy i walki o usunięcie możli- 
|wych krzywd i nadużyć. 
| Jednakże wkrótce okazało się, iż kon- 
Sresy mniejszości narodowych w Gene- 
[wie stały się ślepem narzędziem w rę- 
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Sama uciskając najbrufalniej i najbez- 
|względniej mieszkające na jej terenie 
 |Mniejszości, jak Polaków. Litwinów, 
Duńczyków, Serbów łużyckich i Fry- 
łów, w najcyniezniejszy sposób ujęła w 
ece batutę na gencwskim „koncercie 
niejszościowych za pośrednictwem de- 


ych państw. 

„Niemcy okazali się przytem tak  cy- 
„A Ucznie szczerzy, że użałając się na rze- 
|%ome krzywdy mniejszości niemieckich 
|W najrozmaiiszych krajach, a szczegól- 
RG w Polsce, nia dopisali jednocześnie 
Aa kongres tegoroczny przedstawicieli 
Eico fryzyjskiej, bezwzględnie 
|[Vrzez rzad niemiecki prześladowanej, 
| Nie dziwnego, że w tych warunkach 
jDrzedstawiciele mniejszości polskiej i 
duńskiej postanowili nie wziąć udziału 
Ww kongresie mniejszości w Genewie, a 
! to samo zdecydowali niedawno na przed- 
| wstępnej naradzie w Wiedniu przedsta- 
| Wicicle Litwinów i Wendów z Niemiec, 
| brzedstawiicele Czechów, Kroatów i Sło- 
| Weńców z Austrii, oraz Rosjan z E- 
| stonji. 

| W tych warunkach „harmonijny kon- 
[tert pod batutą niemiecką skończył się 
| kakofonją, która do minimum sprowa- 
dzą i tak niewielkie dotąd znaczenie 
| Xongresów mniejszościowych w Gene- 


| T AAE SS EA 
Kto znajdzie balon? 
PRZYRZĄDY METEOROLOGICZNE 
NALEŻY ODESŁAĆ DO WARSZAWY. 
W piątek dnia 17 sierpnia około godz. 
[11 został wypuszczony z Jabłonny pod 
| Warszawą balon wolny z przyrządami 
| eteorologiczneni w celu badania jak- 
lajwyższych warstw atmosfery. Lot ba- 
‘onu można było śledzić zapomocą lume- 
ty w przeciągu 50 minut do wysokości 
kolo 10 klm. Że względu na ważność 
Podobnych doświadczeń, obowiązkiem 
| Roralnym każdego obywatela jest. po 
znalezieniu przyrządów, które spadają 
Do pęknięciu balonu na ziemię, odesłać 
e do państwowego instytutu meteoro- 
ogicznego w Warszawie. ul Nowy 
Piast nr. 72. 
E Odpowiednie wskazówki znajdzie zna 
ĝa w kopercie, przymocowanej do 
soszyczka z przyrządami. Dla otrzyma- 
[Ma wyznaczonej nagrody w wysokości 
*0 zł, koniecztiem jest dostarczyć przy- 
tządy nieotwierane i bez śladów uszko- 
"żenia,  spgwodowanego ciekawością 
| malazcy. Loty podobne odbywają się 
tegularnie około 15 każdego miesiąca, a 
dnie międzynarodowych badań co- 
“ziennic lub też kilka razy dziennie. 


| 
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|ãach polityki Rzeszy Niemieckiej, która. 


j|egacyj mniejszości niemieckich z róż- 


no - platoniczny program tegorocznego 
kongresu. Na kongresie tym rozstrzyg- 
nie się, czy „ruch mniejszościowy” zdo- 
ła się wyzwolić z pod dotychczasowej 
kurateli niemieckiej, czy też organizacja | 

| 


wie, o czem Świadczy choćby teoretyez- | 
| 


fikcyjna i pożyteczna tylko dla propa- 
gandy niemieckiej rozpłynie się w teo- 
retycznej pogwarce. 

Społeczeństwo polske nigdy nie łudzi- 
ło się, że jakieś międzynarodówki, a w | 


Liga praw 


tym wypadku międzynarodówka mniej- 
szościowa, zdoiają pomóc moralnie czy 
materjałnie rodakom naszym, pozosta- 


| wionym poza granicami Rzeczypospoli- 
| tej, na Śląsku Opolskim, w Warmji i na 


Mazurach, w Rosji, Rumunji i t. d. 

Pomoże im w utrzymaniu się polskoś- 
ci ich własna energja, społeczeństwo 
polskie w ojczyźnie i autorytet Rządu 
polskiego wobec państw, w których da- 
nem jest im żyć. , 


człowieka 


zamaskowaną ekspo zyturą Sowietów 


Wydział osławionej „Ligi praw 
człowieka" w Paryżu odbył onegdaj 
posiedzenie, na którem postanowił 
7-ma głosami przeciwko 6-ciu nie 
przedsięwziąć żadnych kroków prze- 
ciw prześladowaniu katolików w Me 
ksyku. 

Przed kilku miesiącami. pod presją 
opinji publicznej, oburzającej się na 
krwawe masakry w Meksyku. rozpu 
szezono ze strony Ligi w prasie wia- 
domość, że niebawem Liga podejmie 
akcję w obronie ofiar terroru meksy 
kańskiego. Tymczasem... uchwalono 
nic nie robić!.. 

Terox więc w Meksyku dla Ligi nie 
istnieje, a mordowanie ludzi ze wzglę 
dów tylko religijnych, wedug men- 
iałności Ligi, ne jest wdocznie ata- 


kiem na „prawo“ człowieka! 

Teraz już niema żadnych watpli- 
wości, czem właściwie jest ta Liga. 
jeżeli sobie uprzytomnimy, że tasa- 
ma Liga protestuje przeciw białemu 
terorowi szczególnie i nieomal wyłą- 
cznie w Polsce, że dla tej ..arcyhuma- 
niłarnej” instytucji wszelki proces, 
nawet komunistyczny, jest kamie- 
niem obrazy — że jednak równocze- 
śnie tasama Liga przeciwko mordom 
i procesom sowieckim w Moskwie nie 
protestuje, a wzbwania się tylko tyle 
zrobić, by zademonstrować przeciw 
gnębiemiu sumień w Meksyku — to 
staje się jasnem. że Liga ta jest tylko 
zamaskowaną ekspczyturą Sowietów 
i agenturą bolszewicka) 


Robotnicy w Sowieiach pracują 


jak w starożytnym Egipcie. 


Na podstawie urzędowych źródeł ; 
SA EA g a mianowicie materjału, | 
dostarczonego przez centralną komi- 
sję nadzoru przy partji komunistycz- 
nej, można sobie wyrobić pogląd, w 
jakich to warunkach pracuje sowiec- i 
ki robotnik, 

W przemyśle szklanym — brzmi 
raport tej komisji — robotnicy prze- 
rabiają masę szklaną nogami, tak jak 
to miało miejsce w starożytnym Egi- 
pcie. Zasadniczo winni oni pracować 
osiem godzin, naprawdę jednak są w 
stanie wytrzymać zaledwie osiem- 
dziesiąt minut. Bo już po pięciu mi- 
nutach takiej pracy temperatura cia- 
ła wzrasta bardzo szybko, puls ma I 
170 do 200 uderzeń i pracę trzeba 
przerwać natychmiast. 

W fabryce naczyń glinianych w; 
Dulewsku temperatura w hali z pie- | 
cami dochodzi nieraz do 48 stopni. i 
s STI 


Robotnik, który tam pracuje, traci 
codzień kilogram wagi. W fabryce 
„czerwonoarmiejec, gdy się tylko 
rozpali piece, złośliwy dym dostaje 
się do wszystkich pomieszczeń, a ro- 
botnicy muszą uciekać lub chować się 
po kątach, by nie ulec uduszeniu. 

Biurokracja, która - zapanowała 
nad wszystkiemi urządzeniami i or- 
ganizacjami w sowietach, stanowi 
prawdziwą płagę kraju, uniemożli- 
wiająe jakkolwiek zmiany na lepsze 
w przemyśle. 

W Carycynie, w kopalniach „Donu 
gla”, roboinicy zamiast wozić węgiel 
na wózkach, muszą go przenosić na 
płecach. Teraz wzniesiono na tere- 
nach naftowych Baku szereg zakła- 
dów przemysłowych: nonieważ jed- 
nak zapomniano (?) o urządzeniu 
wentylatorów, więc warunki pracy 
są wprost nie do zniesienia, 


Problem odmładzania ziemi. 


Nowa era w Tolnictwie. 


Żyjemy pod znakiem odmładzania |fznawcy, msi być w ciągu najbliż- 


się. Nietylko odmładzają się niewia- 
sty przez obcinanie włosów i skra- 
camie sukien, a starsi panowie przez 
małpie zabiegi Woronowa czy Stei- 
nacha. Wojna i jej skutki nauczył 
nas odmładzania ziemi. Że oki 
wynalazków technicznych, jakie za- 
wdzięczamy wojnie i jej skutkom, 
bodaj że jednym z najpłodniejszych 
w błogosławione wyniki jest wycią- 
gamie z powietrza nitrogenu cudow- 
nego odmładzacza ziemi, ratującego 
ludzkiść od głodu, zagrażającego jej 
wskutek wyniszczenia przez wojnę 
olbrzymich obszarów uprawnej roli. 
Nieobliczalnej doniosłości wynala- 
zek ten otworzył przed rolnictwem 
prawdziwą nową erę. Już trzydzieści 
lat temu słynny uczony angielski, 
William Crookes, przepowiedział, że 
o ile nie zostanie wynaleziona moż- 
ność zgęszczenia atmosferycznego ni- | 
trogenu. stanie przed ludnościa całej 
kuli ziemskiej memento braku żv- 
wności. Na szczęście, proces ien zo- 
stał wynaleziony i, wedle obliczeń. 
w ciągu ubiegłego 1927 roka conaj- 
mniej {1.458.969 ton nitratów wycie- 
gniętych zcsiało z powietrza i spo- 
żytkowanych na ceie odrodzenia zic- | 
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Treaz 


Ilość ta, iak zapewniała, 


szych dziesięciu lat potrojona, żeby 
odpowiedzieć potrzebom roli na całej 
kuli ziemskiej. 

Nitrogen syntetyczny mietylko o- 
bniża koszty uprawy roli i podnosi 
jej wydajność, ale ułatwia wyżywia- 
nie bydła bez uciekania się do naby- 
wania paszy dla niego drogą kupna. 
Najnowsze doświadczenia wykazały, 
że łąki pastewne mogą być w wiel- 
kim stopniu pobudzane do rodzenia, 
bogatej w odżywcze produkty paszy 
przez zasilemie ich nitrogenem. Od- 
krycie to, zbiegające się z niedawno 
również zyskamą zdobyczą wiedzy 
rolniczej, odna jdującą w młodej tra- 
wie skoncentrowane pożywienie, bę- 
dzie miało wpływ nadzwyczajny na 
cała ekonomie rolnictwa. 

Przeprowadzone ostatnio w Holan- 
dji próby wykazały, że wydajność 
mleka i mięsa bydła. wypasunego na 
obficie zasianych nitrogenem łakach, 
może być podniesiona do niebywa- 
tych dotychczas granie, a to nade- 
wszystko przez umożliwienie ziemi 
produkowania irawyv wiosennej na 
Jesieni, Zamiast też potrzebnych do- 
tychczas dwóch a nawet trzech 
akrów do wypasania krowy, przecię- 


: tny obszar tutensywnie uprawianego 


nańswieka nożrzahnewo sm cole: 


sięgał zaledwie 0.72 akra. a w nie- 
stórych nawet wypadkach wvstarcza 
ła w tym celu pół akra tylko. 

A wszystko to przez zasilanie ziemi 
syntetycznym nitrogenem, odgrywa- 
jącym w jej odżywianiu. a temsamen: 
i użyźnianiu. ralę odmładzających vi- 
tamin atmosferycznych. Dlatego też 
we wszystkich krajach rolniczych 
problem nitrogenow v staje się zagad. 
nieniem pierwszorzędnej doniosłości 
gospodarczej. 

Stąd właśnie znaczenie dla krajo 
naszego Chorzowa. 


MEEO TETRA > ARIATYTDAL S TED 


Pose} PPS. na synodzie 
T. ZW, KOŚCIOŁA NARODOWEGO. 


„Rala Boża”, dwutygodnik wyd iwan! 
przez hoduroweów w Seranton w Amery 
ce, podaje, że w dmiu 29 czerwca 1928 r. 
zakończył się w Warszawie trzy dniowy 
„synod powszechny „kościoła narodo- 
wego*. Uczestniczyło w nim 24 duchow- 
nych i 77 świeckich delegatów i delega- 


.ć 


tek gnin „kościoła narodowego“. To 
zgromadzenie wybralo „biskupem dla 


Polski „ksiedza“ Leona Grochowskiego 
z Chicago, a wikarjuszem ks. WI. Faro- 
na z Zamościa. W skład rady naczelnej 
weszli: „księża“ Piechociński, Tomasz. 
kiewicz i Jurgelewicz. oraz trzej świec. 
cy: „obywatel“ poseł Świątkowski z Za- 
mościa, Jakób Hodur z Krakowa iM 
Szełeścina z Warszawy. 

Przeglądając spis posłów i senatorów. 
przekonaliśmy się, że istotnie zasiada w 
Sejmie poseł Świątkowski. Na imię mu 
Henryk, wybramy został w akręgu Za: 
mość — Biłgoraj, a należy do _ klub» 


RTAS; 
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Normy w Kasaca chorych 


PRZY OBSADZANIU STANOWiSK 
LEKARZY. 


| 

| 

Okręgowy urząd ubezpieczeń w War- 
szawie zwrócił się do wojewódzkiego u- 
rzędu zdrowia woj. Warszawskiego a 
ustalenie norm któremi kierować się 
winny Kasy chorych przy obsadzaniu 
stanowisk lekarskich, zwłaszcza stano- 
wisk lekarzy - specjalistów. 

Urząd zdrowia powołał komisję, do 
której weszli przedstawiciele Minist. 
spraw wewnętrznych, wojewódzkiego 
wydziału zdrowia, komisarjatu rządu, 
Związku lekarzy, Izby lekarskiej, okrę- 
gowego Związku Kas chorych, okręgo- 
wego urzędu ubezpieczeń i t. d. Odbyto 
sześć posiedzeń i uchwalono następują- 

! cą odpowiedź dla okręgowego urzędu 
ubezpieczeń. 

— Kasy chorych przy obsadzaniu wa- 
Ykujących stanowisk lekarskich winny 
przyjmować lekarzy, którzy się wyka- 
żą conajmniej dwuletnią praktyką le- 
karską w szpitalu. W ciągu tych 
dwóch lat praktyki szpitalnej lekarz 
powinien zapoznać się z interna, pedjatr 
ją i chivurgją. Pożądane jest zaznajo- 
miemie się również z innemi specjalnoś- 
ciami. x 

Na stanowiska lekarzy specjalistów, 
Kasy chorych powinny przyjmować le- 
karzy, którzy, poza rokiem pracy szpi- 
talnej, przewidzianym w ustawie, mają 
za sobą praktykę w danej specjalności, 
w klinice lub w oddziale szpitalnym, za 
świadczoną przez szefa kliniki lub od- 
działu w gramicach od lat dwóch do czte 
rech, zależnie odd specjalności. 

Przy obsadzaniu stanowisk kierowni- 
czych w szpitalach i sanatorjach kaso- 
wych, specjalistom należy stawiać wyż- 

t sze wymagania z uwzględnieniera zdoł. 
ności aclministracyjnych 

Dla lekarzy naczelnych Kas chorych 
wymagana jest, obck uzdelnicń admini- 
stracyjnych, dłuższa praktyka lekar- 

ska. 


| Pomigrajcig L. N. P, P. 


4. 


Do motta ma Zagłębiaki 


Na mieliźnie. — Wikła pogoda ducha. | 

Pierwszy widok morza. — Spotkanie | 

z gdańską policją. — Ze Śląska nach 

Danzig. — Burza na Mołtawie. — 
Gdańsk. 


Bałtyk, w sierpniu. 


Po opuszczeniu gościnnego schroni 
ska rozpięliśmy żagiel. Wiatr powiał 
pomyślny i pogoda zapowiadała się 
piękna. Płymiemy! Aliści jakiś czart 
wplątał nas na mieliznę. Zaszumiał 
pod dnem łodzi piasek, zaskrzypiał 
sier, drruchnął silmiejszy wiatr i kata 
strofa gotowa! 

Rozległ się głuchy trzask i złama- 
ny maszł runął na p. Wieczorka i 
przytłukł mu nos do burty. Zamiast 
niedawnych zachwytów nad pogodą, 
z białego jak anioł „Zagłębiaka ' po- 
sypały się siarczyste pioruny i inne 
twarde wyrazy w djabelskim djalek 
cie. Trzeba jednak było zabrać się do 
roboty i po żmudnej pracy żagiel był 
naprawiony. Zasiedliśmy do wioseł. 

Ogarnęła nas jakowaś depresja i 
kto wie, czem skończyłby się nasz hu 
mor, gdyby nie drugie Śniadanie. 
Łjadłszy po pół bochenka chleba i ka 
wale kiełbasy, nabraliśmy z powro- 
tem otuchy i pewności siebie, a hory- 
zont naszych myśli wynogodził się. 

Już zbliżał się wieczór, gdy ujrze- 
liśmy potężne wiązadła mostu w Tcze 
wie. Nazajutrz po załatwieniu wielu 
formalności na granicy w. m. Gdań- 
ska ruszyliśmy w dalsza drogę. 

Za Tezewem wpłynęliśmy w okoli 
cę nizinna, senma i posepną, w dodat 
ku de*zz mżył od samego rama i jesz 
cze bardziej potęgował metancholję. 
Już mrok zaczął zapadać, kiedy je- 
den z załogi, stojący na dziobie łodzi 
przysłonił rękami oczy i z całych i 
plue swych dobył okrzyk tryumfu: | 

— Morze! Morze! 

Zerwaliśmy się na równe nogi. W 
rzeczywistości o kilka kilometrów 
przed nami widać olbrzymią odkrytą 
przestrzeń wody i nieba. Ale krótko 
trwała nasza radość, bo oto z boku 
zajeżdża całym pędem motorówka, 
a na niej policja gdańska trąbi daje 
nam jakieś znaki chorągiewkami. Do 


wiedzieliśmy się, że gdybyśmy tędy 
jechali, to Gdańsk zostawilibyśmy na 
boku, że wreszcie przejazd tędy jest 
wzbroniony. Nie zmartwiliśmy się 
tem ostrzeżeniem, gdyż doleciał już 
nas zapach morza i wielki wzbudził 
entuzjazm. Rzuciliśmy się do wioseł 
i pomimo wielu przeszkód dojechali- 
śmy do śluzy w Einlache. 

Niemcy nie czynili nam tu żadnych 
wstrętów, nawet dokumentów nie o- 
glądali. Jak się później okazało, nasz 
kapitan podszedł do straży celnej i 
przedstawił nas jako Niemców, dą- 
żących ze Śląska ..nach Danzig, co 
otwarło nam wrota i serca gdańszczan 
naoścież. Dopiero dalej wciągnęliśmy 
na maszt banderę narodową i tak pły 
neliśmy wzdłuż szerokiej Mołtawy 
do Gdańska. 

Już mrok zapadł, gdy od zachodu 
wypełzły na niebo olbrzymie cielska 
ołowianych chmur i rozległy się stłu 
mione grzmoty. Na łodzi zapamowa- 
ło milezenie, o wylądowaniu nie mo- 
żna było myśleć, gdyż zarośnięte pa- 
sem wysokich trzcin brzegi nie po- 
zwaleły na to, a szeroka na 2 im: 
Mołtawa stawała się coraz bardziej 
niespokojna, a fale jej piętrzyły się 
na wysokość pół metra i biły niemiło 
siernie o burty Zagłębiaka. 

Naraz oślepiający blask błyskawi- 
cy rezdarł ciemności a głośny grzmot 
zahuczał tuż nad naszemi głowami. 
Zerwał się wicher szalony, przechylił 
gwałtownie naszą łódź, aż przez burtę 
woda chłusnęła. Na szczęście zacho- 
waliśmy zimną krew i przerzuciwszy 
się jakby na komendę na drugi brzeg 
łodzi uratowaliśmy się od niechybnej 
katastrofy. Ponieważ zaś o dalszej | 
jeździe nie można było myśleć w ta- | 
kich warunkach, kapitan skierował | 
łódź do brzegu, gdzie w trzeinach u- / 
kryci przeczekaliśmy pod skleconym 
kap ań nomiotem, aż burza przyci- 
chia, 

Do Gdańska pozostało jeszcze 53 | 
klm. Zziębnięci, pomęczeni, zmoczeni | 
l 
| 


i głodni — płynęliśmy do godz. 1 w 
nocy i po przebyciu labiryntu kana- 
tów dobiliśmy do Gdańska, gdzie w 


KURIER ZACHODNI Czwartek, 25 sierpnia 1928 roku. 


Holcu Połskim przespaliśmy się na 
siamie. 

Nastepnego dnia (9 sierpnia) zbu- 
dziły nas huki i trzaski portowe. To 


graniczne, Chcieliśmy zaraz jechać | 


owrót załogi 


Załoga „Zagłębiaka” po odbyciu ca 
ej wycieczki do morza wróciła już | 


= a 


w środę 21 bm. wieczór. Wrócili mia- 

nowicie pp.: Gruner Al. kierownik ! 
wycieczki, Wieczorek J., Bednarski ; 
M., Błeszyński K. i Grabowiecki St 
Dwaj członkowie załogi pp.: Sienkie | 
wicz i Nowacki odpadli w Grudzią- , 
dzu pomieważ kończył się im urlop 
w biurach ʻi wrócili do Sosnowca 
przedtem. 

„Zagłębiak* wraz ze swą załogą cd 
był wzdłuż Przemszy i Wisły, wzdłuż 
Mołtawy i kanałów gdańskich, oraz 
morzem do Helu — rejs długości oko- 
ło 1500 klm. w ciągu 20 dni, licząc od ! 
dnia 15 lipca do 8 bm. | 


Koszt tej wycieczki wyniósł oko- 
ło 1500 zł., nie liczące oczywiście kosz- 
tu budowy „Zagłębia”, które wynio- 
sły około 1000 zł. 

Sam „Zagłębiak* znajduje się obe- | 
cnie w Warszawie na przystani Zjedn 
Towarzystwa transportu i żeglugi pol | 


węgiel polski ładowano na okręty za | 


3 


dalej, byle naj 


i czekaliśmy cierpliwie na pogodę. 
K. Błeszyński. 


Zagłębiaka” 


po przebyciu 1500 kilometrów drogi wodnej. 


skiej w Warszawie, dokąd został przy 
holowany przez parowiec pasażerski 


„Warmeńczyk”. Z Warsza „Zagłę 
biak“ przedostanie się w najbliższych 


dniach drogą ladową (koleją) do So 


„| snowca, gdzie będzie umieszczony na 


przystani Ligi morskiej i rzecznej, 
skąd z pewnością na drugi rok odbę 
dzie tę samą turę do polskiego morza, 
a może nawet poprowadzi za sobą 
większą flotyllę miłośników żeglugi 
i morza. 

Miłą pamiątką z wycieczki będzie 
dla jej uczestników pamiętnik, w któ 
rym znalazły się życzenia, wzmianki 
i podpisy wielu gmin, instytucyj, klu 
bów sportowych i osób, m. in. podpis 


ministra przemysłu i handlu p. Kwiat: 


kowskiego. 

O przygodach „Zagłębiaka”, począ- 
wszy od Gdeńska; zamieścimy dalsze 
sprawozdamia członka załogi p. Błe- 
szyńskiego. 


Kronika Zagiębia. 


KALENDARZYK. 


23 Uzi$ Filipa W. 


jutro Barłomieja Ap. 
A wsoh. słońca 4 m, 32 
UAARTEA |= Dioh. 


18 m. 44 
kinoteairy w Sosnawsh 
grają dzisiaj: 

Kino „Zagębie”. — „Nie trudno zo- 
stać ojcem“. 


Program radiowy 


NA CZWARTEK 23 SIERPNIA. 
KATOWICE. 
16.40 — Komunikaty polsk. Zw. zrzesz. gosp. 


woj. Śl. 

17.00 -- Odczyt z Warszawy org. przez Min. 
spraw zagr. p. t. „Przegląd polityki mię 
dzynarodowej za miesiąc lipiec" 
wygł. dr. Jan Grzymała-Grabowiecki. 

17.25 — Skrzynka pocztowa. 

18.00 — Transmisja audycji 
Warszawy. 

19.00 — Rozmaitości. 
19.50 — Odczyt z cyk”u: „Szkice z niwy pol- 
skiej Śląska" — wygł. dr. Farnik. 

19.55 — komunikat rolniczy z Warszawy. 

20.15 — transmisja koncertu wieczornego z 
Warszawy. 

22.00 — sygnał czasu oraz komunikaty: lotni 
czo-meteor. i P.A.T. f 

22.30 — Transmisja muzyki tanecznej. 


X REWIZJA TZW. CZARNEJ LISTY. 
Dowiadujemy się, że tzw. czarna lista 

Banku Polskiego, obejmująca tych dłuż | 
ników, którzy weksle swe choćby raz ! 
tylko dopuścili do protestu, w najbliż- | 
szym czasie ma ulec rewizji. Z listy tej j 
która w chwili obecnej jest już przesta- i 
rzała, wykreślone zostaną te firmy i o- i 
soby, które obecnie już dają pełne gwa- į 
rancje wypłacalności. Przedewszystkiem I 
skreślone z listy mają być te osoby, któ | 


literackiej z 


re dopuściły weksle swe do protestu je- 
dynie z powodu przypadku, a nie ze złej 
woli, Rewizja tzw. czarnej listy umożli- 
wi kredyt szeregowi solidnych firm, któ 
re znalazły się w przejściowych trudnoś 
ciach płatniczych. 

X ARESZT TYMCZASOWY DLA NIE- 
LETNICH. Do budżetu Min. sprawie- 
dliwości na rok 1929-30 wstawiono kre- 
dyty na rozpoczęcie budowy aresztów 
tymczasowych, przeznaczonych dla nie- 
letnich. Dotychczas odsiadywali .oni a- 
reszt tymczasowy w ogólnym areszcie, 
co nie było pożądane. 

X FAŁSZYWE PIENIĄDZE. Władze 
skarbowe zarządziły, aby urzędy pań- 
stwowe i policyjne przy jakichkolwiek 
wątpliwościach co do autentyczności mo 
net, przesyłały je do ekspertyzy labo- 
ratcrjum memnicy państwowej. Bank- 
noty mają być przesyłane do badania 
do państwowych zakładów graficznych. 


Wyjazd do Spały 
NA DOŻYNKI. 


W związku z wyjazdem delegacji z 
Zagłębia na dożynki do Spaly, proszemi 
jesteśmy o podamie do wiadomości osób 
zainteresowanych, że zbiórka wyznaczo- 
na została w sobotę dn. 25 bm. o godz. 
rano przed lokalem Kóika rolniczego 
w Grodźcu. Wyjazd nastąpi tegoż dnia 
o godz. 8.03 rano z Będzina miasta. U- 
czestnicy w tamtą stronę płacą bilet zwy 
kły, a z powrotem przejazd otrzymaja 
darmo. Każdy uczestnik otrzyma kartę 
uczestnictwa, na podstawie której w 
Spale otrzyma pożywienie oraz bezpłat- 
ny powrót koleją. Pozatem uczestnicy 
winni się zaopatrzyć w znaczki metalo- 
we w cenie 40 gr. craz wstążeczki, jako 
odznaki korporacyjne. Dla utrzymania 
porządku i opiekowania się wycieczką 
wyznaczeni zostali pp.: Reman Drożdż, 
Franciszek Adamski, Ignacy Czerwiński 
i Stanislaw Frasunkiewicz. 

Karty uczestnictwa wydawame będą 
w Kółku rolniczem w Grodźcu w pią- 
tek dnia 24 bm. w ciągu całego dnia. 


X WZORY PODAŃ W URZĘDACH. 
Zgodnie z  okólnikiem Ministerstwa 
spraw wewnętrznych wprowadzona ma 
być w urzędach państwowych niezmier- 
nie pożyteczna inowacja dla interesan- 
tów. W biurach urzędów państwowych 
wywieszone zostaną pouczenia, jak na- 
leży składać podania do władz oraz wzo 
ry podań. 

X NIEMIECKA CENTRALA ROBO- 
TNICZA zgłosiła nowe zapotrzebowamie 
na 3500 robotników rolnych do pracy 
przy żniwach. Rekrutacją objęte zostały 
również powiaty wojew. Kieleckiego. 


X KONSULATY RZECZYPOSPOLITEJ 
FRANCUSKIEJ w Polsce podwyższyły 
opłaty za wizy wjazdowe do Francji z 
20 zł. 50 gr. do 40 zł. 50 gr. dla wszyst- 
kich bez wyjątku obywateli polskich, za 
tem również dla robotników, udających 
się do pracy we Francji. Właściwe wła- 
dze polskie czynią od pewneg$ czasu sta 
rania w celu zupełnego zniesienia przez 
konsulaty framcuskie opłat za wizy, u- 
dzielane robotnikom, opierając się na 
przepisach konwencji emigracyjnej pol- 
sko - francuskiej z dnia 5 września 1919 
r. oraz na fakcie, iż przeszło 50 państw, 
w tej liczbie Czechosłowacja, korzysta- 
ją z bezpłatności wiz wjazdowych do 
Francji. 

X CO KOMU SKRADZIONO? Moerdee 
Kożuszkowi przy ul. Czystej 5 w So- 
snowcu skradziono 2 opony, i koło od 
autobusu, wartości 800 zł. a Abramowi 
Newytargierowi z rampy Cukiermana 
skradziono 5 worków ziemniaków, war- 
tości 70 zł. 


ędzej — na morze. 
Ponieważ jednak Niemcy nie chcieli 
nas wypuścić na morze z powodu sil- 


mych wichrów zwiedziliśmy Gdańsk 
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Rekrutacja robotników da Francji 
ODBĘDZIE SIĘ W PIĄTEK 24 b. 


Państwowy Urząd pośrednictwa | 
racy i opieki nad wychodźcami W 
Sosnowcu podaje do wiadomości be?) 
robotnych, że w dniu 24 bm. o godz. * 
popołudniu odbędzie się w lokalu U: 
rzędu przy ul. Piłsudskiego 16, rekri] 
tacja robotników na wyjazd do pracy | 
we Irancji. Posiadane zapotrzebowż 
nie obejmuje 65 robotników niewy*| 
kwalifikowanych przemysłowych W|- 
wieku od 18 do 55 lat. | 
Chętni do objęcia pracy we Fran 
cji winni zgłosić się na rekrutację ?| 
dowodami osobistemi, względnie wy 
ciągami z ksiąg ludności, zaopatrzone | 
mi w fotograłję ostemplowaną w w: 
rzędzie gminnym i winni posiadać | 
książeczki wojskowe. Zezwolenia z I* | 
K. U. na wyjazd za granicę wymaga | 
ne są tylko od tych poborowych ka | 
tegorji „A“, którzy jeszcze służby | 
wojskowej nie odbyli i nie są przeni” 
sieni do rezerwy. | 
Odjazd przyjętych kandydatów m | 
stąpi w dmiu 27 bm. tj. na czwarty | 
dzień po rekrutacji. | 


X REJESTRACJA POJAZDÓW Mie] 
CHANICZNYCH. Stosownie do zapowie | 
dzi, w dniu wczorajszym w graachu eta- | 
rostwa będzińskiego komisja wojewódź | 
ka rozpoczeła z udziałem przedstawicie | 
la wojskowości przerejestrowanie oraz | 
klasyfikację dla celów wojskowych po‘ | 
jazdów mechenicznych, t. j. samocho- | 
dów osobowych, ciężarowych i motocy” | 
kli. Rejestracja obejmuje trzy powiaty” | 
Będziński, Zawierciański i Olkuski. £ | 
uwagi na dużą ilość pojazdów mecho- | 
nicznych i związany z rejestracją na- 
wał pracy, komisja urzędować będzie co | 
najraniej dwa dni. 


X DOCHODZENIE ELEKTRYCZNE. | 
Onegdaj w Magistracie będzińskim od- | 
było sie t. zw. dochodzenie komisyjne | 
z udziałem przedstawicieli  wojewódz | 
twa, starostwa, kolei i Magistratu W | 
sprawie udzielenia miastu  pozwoleniś | 
na przeprowadzenie kabla z Tow. fran“ | 
cusko-włoskiego do miejskiego zakłady | 
elektrycznego. Jest to wlaściwie tylko | 
formalność, której załatwienia wymaga” | 
ją odpowiednie przepisy. i 

| 


X PRZEBUDOWA UL. KASPRZAKA: | 
Magistrat będziński przystąpił do grun- | 
townej przebudowy ul. Kasprzaka, pro” | 
wadzącej od Koszelewa przez Warpie o- | 
bok koszar do ul. Sieleckiej. Droga zo- | 
stanie odpowiednio zniwelowana, a na- | 
stępnie ułożona zostanie nawierzchnie | 
porfirowa. Po oddaniu szosy do użytku. | 
dojazd do śródmieścia i dla ruchu tran- 1 
zytowego od strony Dabrowy lub od- 
wrotnie będzie przeszło o pół klm. krót” | 
szy, niż przez uł. Okrzei | 


Zagłębie na lstniskaci. | 
ŻYJE W WIELKIEM ROZPR6. 
SZENIU. 


„Sądząc po ilości egzemplarzy „Kt | 
rjera Zachodniego“, jakie wysyłaliś: | 
my naszym Prenumeratorom na letni | 
ska, możemy zestawić b. szczegółowy: | 
obraz, ohejmujący ponad 1500 osób, | 
które w ostatnich trzech miesiącach | 
bawiły poza Zagłębiem na wypoczyn 
ku lub kuracji. Jest to zarazem uchwYy 
cenie kierunku, w jakim mieszkańcy | 
Zagłębia podążają na wywczasy. | 

Otóż najwięcej odbiorców naszej | 
gazety spędza wywczasy w pow. Ol: | 
kuskim, jednakże w dużem stosunke | 
wo rozprószeniu po wsiach. Większe | 
natomiast skupienia letników z Za: | 
głębia dają się zauważyć w Krvymi* 
cy, Zakopanem, Rabce, Ojcowie, Ol- 
kuszu, Orawee, Bystrem, Ustroniu, 
Busku, Truskawcu, Suchej. Sławko' 
wie, Szczawnicy, Jeleśnej, Poroninie 
Piwnicznej, Lanchorowie. Krokowiś 
(nad morzem), na Helu. Ciechocinku 
Inowrocławiu itd. Mi 

Reszta letników przebywała w ro% 
prószeniu po wsiach powiatów całe” | 
go wojew. Kieleckiego i w całej Pol- | 
sce — od morza po Karpaty. Dość p^ | 
wiedzieć, że w spisach naszych w cz8 
sie ostatnich trzech miesięcy naliczy | 
liśmy 109, do których Wysvłaliśmy | 
gazetę naszym prenitmeratorom, przó | 

ywającym tam w dość znacznem reć | 
prószeniu w liczbie po 1 — 6. j | 


Ne. 252. 


Wiceprezydent SOSNOWCA 


NAJECHAŁ SAMOCHODEM NA 
FURMANKĘ. 
Jak nam donoszą z Cieszyna, onc- 
«daj około godz. 6 popołudniu, na dro 
dze wojewódzkiej w Podgórzu, na- 
jechał samochód osobowy na furman 
ke Pawła Mędrka z Pierśćca. Wsku- 
lok tego wypadku fwrmanka została 
uszkodzona, a siedzący na furmance 
Józef Olma i Teofil Grycz. mieszkań 
cy Kiczyc, odnieśli rany. Z jadących 
w samochodzie nikt ranny nie został, 
mimo że przy wypadku samochód 
wjechał do rowu. Jak stwierdzono, sa 
mochodem kierował wiceprezydent 
m. Sosnowca p. Kazimierz Jarża. Po- 
kaleczonych odwicziono do szpitala 
w Bielsku. 

POPYT NA ROWERY. Widocznie 
do Zagłębia przybyli jacyś zapałeni zwo 
lennicy kolarstwa. którzy nie mogąc 

dojść do posiadania stalowych ruma- 
ków w sposób legalut, postanowili „u- 
społecznić” ten środek lokomocji. O- 
statnio niema dmia, aby policja nie no- 
jowała kradzieży rowerów. Onegdaj 
np. dwóch posiadaczy rowerów spotka- 
la przykra niespodzianka, a co ciekaw- 
ze, w jednakowych okolicznościach. 
Mianowicie Stanisław Seweryn z Kli- 
montowa przyjechal na rowerze na pocz 
le w Sosnowcu, a Jan Marchewka, za- 
mieszkały przy ul. Żeromskiego 57 w Dą 
 browie na pocztę dąbrowską. Obydwaj 
pozostawili swe rumaki przed urzędami 
pocztowymi, a kiedy z powrotem wyszli 
na ulicę, stwierdzili, iż na ich rowerach 


pojechał już kto inny. Pierwszy posz- 
kodowany został na 200 zł. drugi na 
280 zł. EN À 


"= 


xX ZE ZWIĄZKU LEGJONISTÓW W 
DĄBROWIE. Z powodu zamierzonych 
| na najbliższą przyszłość wieln ważnych 
| prac społecznych i organizacyjnych, za- 
| rząd Oddziału Związku legjonistów pol- 
skich w Dąbrowie Górniczej przystąpił 
dlo szczegółowej już ostatecznej rejestra 
cji swych członków. Oczywiście, reje- 
| stracja ebejmuje również i tych legjo 
| nistów z Dąbrowy i okolicy, którzy do 
| Związku dotychczas nie należeli. Zgło- 
| szenia przyjmowane są aż do odwołania 
lokalu wiasnym Związku przy ul. 
| Król. Jadwigi 20 we wtorki, czwartki i 
soboty od godz. 6.30 do 8 wiecz. 


| X USTALENIE TOŻSAMOŚCI UTO- 
| PIONEJ. Wczoraj zamieściliśmy notat 
| kę o wyłowiemiu z Czarnej Przemszy o- 

hok zakładów Szema zwłok młodej 
| dziewczyny, nadraieniając, że istnieją 
poszlaki, iż otópioną jest służąca Hele 

Na Jnszczyk. Dalsze dochodzenie usta 
| liło słuszność poszlak, przyczem stwier 
| dzomo, iż Juszczykówna pochodzi ze wsi 
| Gródków, a szmobójstwo popełniła skut 
| kiem choroby. i 


Gawron kracze. 
WIEC A LA MINUTE. 


_ Posłowie kómunistyczmi, przekonaw- 
Szy się, iż policja dba o ich szacowne oso 
| by i otacza ich macierzyńską niemal o- 
| bieką, przestali się „udzielać”, t. j. pod- 
burzać publicznie ciemne masy. Wi- 
docznie chlebodawcy nie aprobowali te 
Ro stanowiska i polceili posłom zająć się 
-ideową” pracą, gdyż mów naganiacze 
| ti zaczynają ukazywać się na widowni, 
czynią to jednak bardzo ostrożnie i jak 
| >y tylko pod przymusem.  Wubiegły 
lip, wtorek „nasz? z przeproszeniem po 
postanowił uszczęśliwić 
śwych byłych współkolegów pracy i 
Przypomnieć im swe sympatyczne obli- 
Cze, W tym celu przybył na plac obok 
kopalni „Jowisz w Wojkowicach Ko- 
Mornych i kiedy robotnicy wychodzili 
% pracy, wygłosił do nich płomienne 
Przemówienie, Niestety, poseł Gawron 
ma widocznie naturę swego skrzydlate- 
80 imiennika, bowiem zdradzał duży nie 
bokój i ustawicznie oglądał się na 
wszystkie strony, co psuło mu wątek my 
sl; . Zakrakał więc kilka razy precz i 
[mech żyje, a ujrzawszy z daleka grana- 
ARA mumdur posterunkowego, pospiesz 
"ie opuścił teren, wobec czego całe prze- 
"ówienie trwało zaledwie okolo 4 mi- 
ut. Na widok rejterady swego „obroń- 
WY", robotnicy zaczęli wygłaszać pod a- 
„tesem p. posła złośliwe uwagi, poczem 
zeszli się do domów. 


| seł Gawron 
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KURIER ZACHODNI Czwartek. 23 sierpnia 1928, raku. 


Rokoinicy der Eenllzacy| Tagodowyd 


Stanowią na terenie PUPP, w Sosnowsu Gi proeant sz rokot. 


Na terenie PUPP w Sosnowcu za- 
szły w czasie od 12 do 18 bm. nasię- 
pujące zmiany na rynku pracy: 

Liczba bezrobotnych wynosiła ogó 
łem 9470, czyli w porównaniu z jo- 
przednim tygodniem zmaniejszyia się 
o 38. W szczególności było bezrabo- 
tnych: w Sosnowcu 2080. w Będzinie 
810, w Dabrowie 675. w Czeladzi 350, 
w gm. Olkusko - Siewierskiej 515, w 
innych miejscowościach pow. Będziń 
skiego 2004, w pow. Zawierciańskim 
1262, w pow. Otkuskim 1174. 

Na zmianę pewvźszych cylr w poró 
wnaniu z poprzednim tygodniem 
wpłynęło przyjęcie bezronoinych na 
zajęcie (np. Gw. Remard przyjęło 44, 
Tow. Grodziec. 45, fabryka papieru 
Steinhagena w Myszkowie 69, powia 
towy zarząd drogowy w Olkuszu 52 
it. d.) w liczbie ogó nej 476 oraz zwol 
nienie w liczbie 385, przyczem naj- 
więcej robotników zwolnił pow. za- 
rząd drogowy w Olkuszu (172) i Pol 
skie Zakłady przemysłu cynkowego 
(55). 

Ciekawą jest statystyka bezrobo- 
tnych w poszczególnych grupach za- 
wodowych. W cevfrze 9470 bezrobo- 
inych na terenie PUPP najwięcej jest 
bezrobotnych _niekwalifikowanych, 
ho aż 5978 czyli 61 pre. Stąd wynika 
wniosek, że największym hamuleem 

sw 


zmniejszenia bezrobocia jest brak 
| kwadifikacyj zawodowych u naszych 
| robotników. Jest to zjawisko, pozo- 
siale z okiesu wojesacgo i powojen 
nego, w któwy:n przygotowanie zawo 
dowe nie było praktykowane. 
Wśród bezrobotnych na drugiem 
| miejseu stoją t. zw. pracownicy umy 
| słowi (1091 czyli 10.5 pre.), których 


4,4 


kwalifikacje zawodowe sa’ przewa- 
żmie tak samo nieokreślone. 
Natomiast b. nizki jest wśród bezro 
hotnych odsetek robotników kwalifi 
kowanych. Dokładna siatystyka wy- 
kazuje. że jeśli vobotmik ma fach w 
, ręku, to jest poszukiwany, a tylko 
| niewielka stosunkowo ilość cieni 
| wskutek słabej koniumktury. W ub. 
| tygodnia nip. wśród kwalifikowanych 
roboliników zanotowano jako hezrobo 


tnych na terenie PUPP w Sosnowcu: . 


w górnietwie 710. w przemyśle meta 
lowo - hutniczym 358, we włókiemni- 
czym 580, w skórzanyni 8, w drze- 
wnymm 183, w budowlanym 275, w 


mysłach 528, 
2491 czyli około 25 pre. 
Uprawnionych do pobierania zasił 
i ków z Funduszu bezrobocia było w 
tym czasie na terenie PUPP. w Sosno 
weu 5458, w tem 3258 pracowników 
fizycznych i 180 umysłowych. 


System Krzemienowania dróg 


i jego zastosowanie w Zagłębiu. 


W dążeniu do należytej odbudowy i 
utrzymania w dobrym stanie dróg kolo- 
wych, samorządy Zagłębia znalazły się 
w dość trudmej sytuacji, z jednej bo- 
wiem stromy potrzeby w tej dziedzinie, 
były bardzo duże, a doprowadzenie ard 
teryj kołowych do należytego stanu po- 
łączone jest z poważnymi wydatkami, 
przy jednoczesnem braku potrzebnych 
na ten cel środków pieniężnych. Z uwa- 
gi na ogrom pracy, zamierzenia w tym 
kierunku można bylo realizować stop- 
niowo, a licząc się z kosztami, starano 
się zastosować możliwie najlepszy sy- 
stem i materjał do odbudowy dróg. Do- 
tychczas na najlepszy materjał do bn- 
dowy dróg uważana jest kostka grani- 
towa, porfirowa lub bazaltowa, nieste- 
ty jednak, jest to materjał najdroższy, 
metr bowiem kwadratowy kosztuje 50 
zł. Z tego też względu zaczęto szukać 
tańszego materjału i z różnego rodzaju 
nowoczesnych środków w dziedzinie bu- 
dowy dróg w naszych warumkach za- 
czyna być coraz więcej stosowany sy- 
stem t. zw. krzemionowania dróg, czyli 
wzmacniania nawierzchni, wyłożonej 
kamieniem wapiennym, szkłem wod- 
nem. 

Wapienia mamy na miejscu poddo- 
statkiem, do najtańszego więc materja- 
łu dochodzi tylko koszt, również nie- 
wielki, szkła wodnego, a stopień wytrzy- 
małości jest tego rodzaju, że kiedy dro- 
ga wybudowana kamieniem wapiennym 
wystarczy w naszych warunkach naj- 
wyżej na półtora roku, ta sama droga ze 
szkłem woędnem zużywa się dopiero po 
3—4 latach, co ze względu na stosun- 
kowo niewielki wydatek, przemawia na 
korzyść tego systemu budowy dróg. 


Z SALI SĄDOWEJ. 


PRZEBYWAJĄCY NA URLOPIE w 
Sosnowcu plutonowy Feliks Świder, pel- 
niący służbę w Łucku, wszedł w niezu- 
pełnie odpowiednie towarzystwo mie- 
szkańców Sosnowca Wlodzimienza i Mi- 
chała Tronowych (Kolejowa 4), którzy 
pobili go i rozbroili. Tronowych sąd ska 
zał na pięć dni aresztu. 


ECHA KATASTROFY. Sąd okręgo- 
wy w Sosnowcu rozpoznał sprawę 46 
letniego Władysława  Bogdańskiego, 
sztygara kopalni Czeladź, oraz 58-let- 
niego Daniela Przybyłka, dozorcy tejże 
kopalni, oskarżonych o spowodowanie 
śmierci przez niezachowanie ostrożno- 
ści robotników śp. Feliksa Ramiemia i 
Franciszka Błacha. Ten nieszczęśliwy 
wypadek miał miejsce w dniu 6 marca 
rb. na kopalni Czeladź, podczas przebu- 
dowywamia szvbiku nr. li. W trakcie 


System krzemienowania dróg na na- 
szym terenie pierwszy zaczął stosować 
| Sejmik będziński, a następnie Magistrat 
| Będzina, który na podstawie prób i wy- 
ników na szosie czeladzkiej, prowadzi 
obecnie budowę tym systemem szosy do 
Grodźca. Jak wynika z kosztorysu, bu- 
| dowę odcinka szosy, długości około 1 
| kim. o szerokśoci 4 i pół mtr. obliczono 
: na 14 tys. z}, do czego dochodzi koszt 
| szkła wodnego w kwocie 2 tysięcy zł. 
| Najważniejszą zaleta tego systemu 
| 


budowy dróg jest silne łączenie wapie- 
nia i otrzymywanie jednolitej powierz- 
chni, która w następstwie równomier- 
nie się zużywa. Oczywista, że odgrywa 
tu, jak zresztą w każdej dziedzinie. du- 
żą rolę dokładne wykonanie przez po- 
wierzenie roboty odpowiedzialnemu fa- 
chowcowi i ‘cisty nadzór przy budowie. 
Dodać należy, iż system ten ma je- 
szcze i tę dodatnią stronę. iż budowa po- 
suwa się szybko naprzód. przeciętnie 
bowiem otrzymuje się 50 mir. bieżących 
| dziennie, co w maszych warunkach, 
gdzie częstokroć dana droga stanowi: je- 
dyną arterję komunikacyjną, ma duże 
znaczenie. i 
Rzecz jasna, iż system krzemienowa- 
nia dróg nie może rościć pretensji do u- 
niwersalnego środka przy budowie dróg, 
biorąc jednakże pod uwagę wymienio- 
ne zalety, tj. tamiość, dużą wytrzyma- 
łość, równomienne zużycie i szybkość 
l budowy, trzeba przyznać, iż są to wa- 
| lory poważne, nic też dziwnego, iż sy- 
| stem krzemiemowamia dróg znajduje co- 


„ana 


raz większe zastosowanie w całym kra- 
ju, gdzie wykazuje jakmajlepsze wy- 
niki, 


prowadzonych robót pomost, na którym 
pracowali Ramień i Błach, oberwał się. 
Obydwaj, spadłszy ze znacznej wysako- 
Ści na dół szybiku, doznali tak ciężkich 
l wewnętrznych obrażeń, że ponieśli 
| śmierć na miejscu. Oskarżeni nie przy- 
znali się do winy. Sąd, stosując amne- 
stje: sprawę umorzył. 

ZA ZNIESŁAWIENIE. Wydział apela- 
| cyjny przy Sądzie okręgowym w So- 
| snowcu rozpatrzył sprawę Stanisława 
f Stacherskiego (Sosnowiec, Piłsudskiego 
i 65), oskarżonego o zniesławienie swego 
j sasiada Jama Kotarby, byłego posterun- 
j kowego P. P. Stacherski lekkomyślnie 
t rozgłaszał, że Kotarba trudmił się prze- 
j mytniectwem i siedział za to kiłka mie- 
; sięcy w więzieniu. Na rozprawie okaza- 
į ło się inaczej. Kotarba przedstawił 
 prawdzwy stan rzeczy, okazując chwa- 

lebne świadectwa, wydane mu przy o- 
| puszczeniu służby policyjnej. Sąd poko- 
iu skazął Stacherskiero na miesiac are- 


| 
| 
i 
| 
| hutach szklanych 10. w innych prze : 
| 


w rolnym 259, razem | 


| 
| 
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ETOWEJ e M e OH 


Kronika ZAWIEPEIA, 


X TYDZIEŃ L. O. P. P. Na zebramiu 
Komitetu fygodmia L. O. P. P. w Za- 
wierciu ustalono jego program obejmu- 
jący szereg imprez dochodowych i pro- 
pagandowych. lydzień rozpocznie cap- 
strzyk wieczorny w dniu 1 września, 
który przejdzie ulicami miasta. Następ- 
nego dnia, 2 września, rano po nabożeń- 
stwie obędzie się sprzedaż znaczka 
przez Stowarzyszenie młodzieży, kwe- 
stę przy stolikach zorganizuje P. C. K. 
Opocial grobu Nieznanego Żołnierza zo- 
stanie rozbity obóz harcerski, w obu ale- 
jach grać będą dwie orkiestry. Popołu- 
dnin w parku Bronisławów Związek in- 


'walidów i legjomistów urządza zabawę 


ludową, dochód przezuaczając na L. O. 
P. P., wieczorem o 8 odbędzie się w Do- 
mu ludowym odczyt propagandowy z 
filmem lub przeźroczami. W ciągu ty- 
godnie oxlbywać się będzie sprzedaż na- 
lepek i zbiórka na listy ofiar. rozesłane 
do fabryk i firm. W niedzielę 9 września 
drugą zabawę ludową zorgamizuje Ko- 
mitet Tygodnia L. O. P. P. w parku Bro- 
nisiawów, przyczem zabawa, prócz ogól- 
nych urozmaiceń i atrakcyj, okraszone 
będzie pokazem zasłony dymowej roz- 
enutej na 100 metrach, przy współdzia- 
łaniu straży pożarnych. Na zabawie od- 
będą się również wzloty balonów, na 
czem zakończy się Tydzień L. O. P. P. 


X Z MAGISTRATU. Prez. T. Klepa 
wyjechał do Warszawy w sprawie rea- 
lizacji dolarowej pożyczki inwestycyj- 
nej w Banku Gosp. krajowego. 

X STRZELNICA W ZAWIERCIU. Po 
powrocie z Tarnowskich Gór, gdzie star. 
Kowalski i prez. Klepa oglądali stadjom 
sportowy, na konferencji z oficerami 
W. F. i P. W. ustalono typ strzelnicy, 
jaka na wzór zmajdującej się w Tar- 
nowskich Górach postawiona będzie w 
Zawierciu. 

WED DOMA EAE ATE o 


Kronika Ulkuska. 


X BANDYCI W MASKACH I BOSO. 
Na przechodzącą lasem pomiędzy Hut- 
kami i Pomorzanami, gm. Bołesław, mie- 
szkankę Kuźnicy Błędowskiej, gm. Ło- 
sień, |Juljannę Woźniczko, napadło 2 
uzbrojonych bandytów, którzy zrabo- 
wali jej 20 zł. Za chwilę ci sami bandy- 
ci napadli na przechodzącego ze wsi 
Karna, gm. Bolesław, Ignacego Głąba i 
zrabowali mu 370 zl., poczem zbiegli w 
stronę Klucz. Bandyci byli w maskach i 
boso. Zarządzono za nimi pości” 


X ODCZYTY W TYGODNIU LOTNI- 
CZYM. Wobec nadchodzącego „Tygo- 
dnia lotniczego i  przeciwgazowego”, 
miejscowy komitet porozumiewa się z 
władzami wojskowomi w Krakowie ce- 
lem wydelegowania do Olkusza w cza- 
sie od 2 do 9 września rb. prelegentów 
z odczytami na temat obrony przeciw- 
gazowej. 


X PRZYMUSOWE LĄDOWANIE. Na 
polach w pobliżu wsi Maszyce. gm. Cia- 
nowice wylądował aercpłan wojskowy 
z powodu defektu. Podczas lądowania 
aeroplan został uszkodzony, lotnicy je- 
dnak wyszli cało. Maszynę zabrały wła- 
dze wojskowe do Krakowa samochodem 
ciężarowym. 

SEL DA DAEA EE T 


A A 
Gdcięty ou stryczka 
OBIŁ DOTKLIWIE SWEGO 
WYBAWCĘ. 

Przechodząc przez park miejski w 
Nakle, pewien nczeń tamtejszego gim- 
nazjum ujrzał nagle wisielca, dyndają- 
cego na drzewie. Nie wiele namyślając 
się, gimnazista odciął sznur. Wisielec 
wkrótce odzyskał przytomność, poczem 
zerwał.się i obił dotkliwie oczekującego 
wybuchów wdzięczności swego wybawi- 
ciela, poczem — pozostawiając go w sta 
nie pożałowamia godmym i rozkrzycza- 
nego. zabrał uszkodzony stryczek i od- 
dalil się, prowdopodobmie, aby powiesić 
się w miejscu mniej uczęszczanem. 
KRZEW” YEREMEWIEWEN YE I ŻYTA TIIT 


sztu, Sąd okręgowy zaś wyrok ten w zu. 
pełności zatwierdził. 

ZA UDERZENIE CEGŁĄ W GŁOWĘ. 
Mieszkaniec Skały, łgnacy Marciński, 
po sprawie w Sadzie pokoju, będąc nie- 
zadowolonym ze świadczenia Feliksa 
Hanarza, po opuszczeniu sądu uderzył 
go cegłą w głowę. Sąd okręgowy za- 
twierdził wyrok Sądu pokoju, skazują- 
cy Marcińskiego na dwa tygodnie are- 
szix. 


6. KURIER ZACHODNI Czwartek, 25 sierpnia 1928 roku. Nr. 252 
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| pe otrzymać stałe i dobrse płatne 
stanowisko przy sprzedaży pokupnych 
artykułów. Na towar wymagane 20 sł. 
Zgłoszenia osobiste lub piśmienne. 
Na odpowiedź załączyć  anaczek 
Wytw. chem, Wutka; Bogncice, u! 
Francia 25 obok klasztoru Bonifra- 
uów STU 


nabywców 42» prętowych placów 
budowlanych 4723 


U PORULAŃCĆ poi HJSZKOWEM, | | Czopki TA Gąsecziego 


itórzy nabyli je od. hr. Krasickiego, (z Kogutkiem) usawają ból, swę- | 
5 
Í 
j 


około roku 1866, do zapisania swych dzenie, pieczenie, kr wa w leni e 
praw w hipotece w Sosnowcu, pod | zmniejszają guzy (żylaki). 
rygorem utracenia praw własności ŻOCZCM via Me, 5001 


Wszelkie druki 


PRYWATNE, HANDLOWE, | 


g2żo0trecoiua Lauienka Dranzy galanie 
ryjnej od zaraz, Wladomość Ku. 
ijer Zachodai Dąbrowa 4718 
potrzeba dwuch pracowpików try: 
zjerskich sara» Będzin, Grobla £ 


p 
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KSIĘGI BUCHALTERYJNE, 
BLOKI, WIZYTOWKI, AFI- 
SZE i WIATROWKI :-::-: 
ORAZ ROBOTY INRTOLIGATORSKIE 


230006000000300000000000000000000000600 


„Sachsenwerk” akc. Tow. 


Elektrownie URZĄDZENIA PRZEMYSŁOWE Koieje elektr, 


GENERATORY, MOTORY; TRANSFORMATORY, 
APARATY NISKIEGO I WYSOKIEGO CIŚNIENIA 


ESWE ODPYLACZ RADIO ESWE 


Firmy elektrotechniczne zainteresowane w sprzedaży po- 
wyższych artykułów zechcą łaskawie piśmiemne zgłoszenia 
skierować do 4701 


HOTELU EUROPEJSKIEGO NR. 223 W WARSZAWIE. 
6000000000900C90000000000009300000606 


F Faotaek, aat 


Sjużąca” do wpsaystkiego potraeDna, 
umiejąca gotować, Starsza dv 
trojga 0369. Wiadomość w admini- 
stracji ji pisma 4720-2 


geter pierwszorzędny z  długolet- 
niemi Świadeciwami gonaty po” 
treebny. Zgłosaenia do |. Bawerertza, 
Sosnowiec, 3:go Maja 7 4703-3 
W sakolmictwie prywataem mogę 
przyjąć obowiąski kontraktowe” 


DOSTARCZAJĄ 
ZAKŁĄDY DRUKARSKIE 


1-4, „KORJŁK ZACHODNI” 2x: 


SOSNOWIEC, 
Dęblińska Nr. 1. Telef. Nr. 73. 


na sgh astetan: 


zo nauczyciela-połonisty; m nauką 
śpiewu (chóry) oras gimoasłyki I wo”. 
góle wychowania fisycznego. 87-let- 


| praktgka. Pełne uzaanie opłajl. 
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— (en; kankorentyjaa 


©60060909006009029696© 
e006000090 009006829 


publicznej, Adres: Sosnowiec, skrgyn: 
poczt 159. Miejscowość nie“czyol fó- 
2nicy. áll 
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Sosnowiec, ul. l-go Maja 6 
| POWROCIŁ 


|! zakład Rzeźhiarsko-kamieniarski | hetonewy 
FR. FOCHTMANA 


w Dąbrowie Gór. na Redenie dom 
własny tel. 1-89 


Różne 


p wypadanie, lupież, 
WŁOSÓW Wawie WE 
„Esencja Chinowo-Chmielowa' i 
„Mydło Chinowo - Chmielowe*. 
(z Kogutkiem) Sprzedają apteki 
składy apteczne, Główny skład 
Apteka Gąseckiego, ul. Freta 
Nr, 16. 5277 


W TE RARER ERTA 
|: Posady i prace, i 


potrsedny subjext fryzjerski zaraz, 
Wiadomość „Kucjer Zachodai* So- 
saowiec 4695-2 


Nauczyciel s dyplomem przeamio- 
tów fizyko - matematycznych po= 
szuknje lekcji w szkołach średnich. 
Adres poda Administracja. EAO 4630 
[Drozstowskiego p pom om ocniRA do sa: 
modaleinej prący, poszukuje stład 
apteczny, Winogron Dąbrowa Górni- 


: as i Za |... l M 
>| NARA 46830-2 Swiadectwo" szkolne za I półrocze 
p'EKARZ PIECUWY potrzebny sa- Gimnazjum W. Pani Rzadkiew!: 
raz na zastępstwo. A. K, Peucker | czowej w Sosnowcu wydane Marli 
Sosnowiec, Piłsudskiego 25. 4724] Aliredzic Goldmanównie nczenicy I! 
turn", 4519-3 Mester kaflarski (lub palaca) na | 51387 tagingio. oon 4700 
lace do sprzedania na Srodal! przy Diaiy towar potrzebny. Zgiosze- AZ patent na imię Audrzcja 
Wita Stwosza i Wapiennej. à nia tylky odpowiećczialnych fachow- Gumuiczyńskiego i wyciąg vso- 
Wiadomość Konstantynowska, Mon- ców do administracji Kurjera pod | bisty Wincentego Gumułczyńskiego: 


RE WC R PB 0 MR © zzz mom mm 0 
Stron. t*ensjvnat „jutrarnka” pole” 
ca piękne pokoje z calodziennym 

Wykonywe: Pomniki, Figury, Grobowe 

ce, toczaki du ostrzenia narzędzi, ta- 

blice marmurowe, blaty umywalnio- 
we | kontuarowe 


Dział betonowy: Rury kanalizacyjne, 
kręgi studzienne, stopnie mozajkowe, 


! 

| 

| E | a + | 

i alnusze Z gumowymi podoszwaii! 
| 

Í płyty trotuarowe, posadzki i słupy 


felujo I fleruję Sosnowiec, Cys- 
ta ©, Kowalski, bay - 8 E 


| ogrodzeniowe i wszelkie roboty budowlane wcho 
dzące w zakres powyśszy. Wykonanie solidne. 


g Nauka i wychowanie. h 
Ceny przystępne a naweti ratami. 4420 .7 


Drobne ogłoszenia 


| ZE Musayczny Matowice, Teatral- 
na 7 przyjmuje wpisy na nowy 


a RY" Kupno i sprzedaż, 
SĄD OKRĘGOWY W SOSNOWCU 

w Wydziale cywilnym wyrokiem z dnia i7 sierpnia 1928 roku 
postanowił ogłosić upadłość handlującemu Izaakowi Fromerowi, 
zam. w Sosnowcu ul. Targowa Nr. 8 chwilę otwarcia upadło- 
ści oznaczyć na dzień 8 sierpnia 1928 r; zamianować sędzią 
komisarzem upadłości sędziego Sądu Okręgowego T. Kwasika, 
kuratorem zaś Adwokata Lucjana Koeniga, zam. w SoSnowcu, 
nakazać opieczętowanie majątku upadłego gdziekolwiek się okaże 


| Wobec powyższego i na mocy art, 459,476 i 480 K. H. 
| 


Kerig piagino w stanie zepsatym 
Wiadomość w administracji Kur- 
lera. 4642-3 
1 SAMOCHOD OSUBOWY (kareta) 
35 km. 1 SAMOCHOD OSOBO- 
WY (otwarty) 25 km. na barázo do- 
teych gumech, marki Austro-Delmler, 
1 SAMOCHOD CIĘZAROWY (Goliat) 
8) km, wszystkie ua chodzie, Sprzeda 
na dogodnych warunkach Tow. „Ja- 


Zgubione dokumenty. ; 


Sędzia Komisarz wyznaczył na dzień 3 września 1928 roku 
o godzinie 19 w sali zapasowej Sądu Okręgowego w Sosnow- 
cu zebranie wierzyciełi celem wyboru syndyków tymczasowych. 

Wzywa Sę wszystkich mających roszczenia p-ko handlu- 
jącemu lzaakowi Fromerowi do stawienia się na powyższe ze 
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ARE e lub ł slor. 4719-y „araz“ 4712-2 4117 __ 

| I 0 m YET TE EAN EA 

ranie osobiście lub przez pełnomocników. 4722 Deowa Sypialnia do sprzedanin z ian!sttł młodej poszukuje restaura- Saaai Łabuć zgabit dowód oso* 
Kurator Masy L KOENIG, adwokat. powodu ,wyjaedu, Piłsudskiego cja „Bagałela* w Dąbrowie Gôr- 


PaK R A M | RE BO TA 


bisty kolejowy wydany przez DE 
16 m. 5 4106 piceej. 4717-2 rekcją Warszawską, 470 


= | - - mm | Z cz NEM 
CENY OGŁOSZEŃ: 


Przed tekstom (Pierwsza strona) za wiersz mm I-łamowy układ 4-szpallowy 60 gr. | Matrymonialne 15 gr. za wyraz. Ogłoszenia ozdobne i tłustym 


CENY PRENUMERATY: 
Prenumerata miesięczna z odnoszeniem do domu || 


z 


drukiem podwójnie. Zagraniczne 100 proc. droższe. 
łub z przesyłką pocztową h k n GER 8, Se? 4% erę Fa p F W numerach niedzielnych i świątecznych ceny o 25 proc. droższę 
Or t a E 8 Fiai ź Ogłoszenia z układem tabelarycznym o 25'/, droższe. 
z, ać Shk gr- dE 256 c F z KG o Za terminowy druk, oraz za przestrzeganie miejsca ogłoszch, 
Prenumerata zagraniczna miesięcznie 7 Zł. Nakkcjośi do 200. wierszy 50% taniej. administracja nie odpowiada. 
Drobne ogłoszenia do 20 wyrazów 10 gr. za każdy wyraz, powyżej Każda nowa podwyżka obowiązuje już wszystkie przyjęte ogło- 
Cena egzemplarza 20 groszy. 20 wyrazów 25gr. za każdy wyraz od początku. Najmniej 1 zł. | szenia do zmiany cen bez uprzedniego zawiadomienia, 
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